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L . W iedeń. (Telefonem ). Na dzisiejszem po
siedzeniu węgierskiego zgromadzenia nar. do
niósł prezydent ministrów Teleky, że były król 
dziś o godzinie 10.30 rano opuścił Stemaman- 
ger. Prezydent m inistrów wyraził nadzieją, 
że Izba cała z najnieliczniejszym i chyba w y 
jątkami jest zadowoloną z tego, że były król 
opuścił W ęgry. Dalsze szczegóły' o wyjeździe 
b. króla poda rząd jutro do w ia d o m o śc i Izby 
i  wtenczas Izba będzie mogła otworzyć nad je 
go oświadczeniem dyskusyę. Prezydent m in i
strów przyjm uje na siebie całą odpowiedzial
ność za to, co rząd uczynił. Izba uchwaliła od
łożyć dyskusyę do następnego posiedzenia, to 
jest do chwili, kiedy prezydent m inistrów bę
dzie mógł podać do je j wiadomości szczegóły 
o  odjeździe króla.

M m  nitj suw r a m i i  winu.
Londyn. PAT. Reuter dowiaduje się, że W io  

pby i mała ententa wysłały ultimatum do re
genta Horthyego z zawiadomieniem, te jeżeli 
najpóźniej do czwartku były cesarz nie opuści 
terytoryum węgierskiego, działania wojenne 
przeciw Węgrom zostaną rozpoczęte.

Przejazd przez Austrye.
£ . Wiedeń. (Tele fonem ). Około godz. 2-ej 

tW południe został pociąg z ekscesarzem prze
jęty na terytoryum austryackiem, na klórem 
mu towarzyszyli: Trzej oficerowie koalicyjni. 
12 żołnierzy koalicyjnych, 12 żołnierz}' amdry-

ackiej straży ludowej, 6 urzędników wiedeń
skiej dyrekcyi policyi i dwaj posłowie, Sever i 
Muller. Wszystkie siacye kolejowe austryackie 
były na czas przejazdu pociągu wojskowo ob 
sadzone i dla publiczności zamknięte.

Jutro, t. j. wc środę rano, zostanie pociąg 
przejęty przez graniczne władze szwajcarskie.

Graz. P A T . (W iad . Biura Kor.). Pociąg spe- 
cyalny z byłym królem Karolem przejechał 
o godz. 4.45 przez staeyę Fruhrińg. W ęgier
ska eskorta pociągu pożegnała się na tej siacy i 
z byłym królem, poczem pociąg ruszył w dal
szą drogę.

SmjtBja OTała w Wftmwft sW Hania.
Berno szwajcarskie. P A T . (H avas). Rząd 

szwajcarski zawiadomił rząd - węgierski, że u- 
poważnil byłego króla Karola do powrotu do 
Szwajraryi pod warunkiem, że pobyt jego nie 
będzie trwał długo. Były król zamieszka pra
wdopodobnie w  kantonie Lucerny.

Z w ia n ia  b. cesarzowej Zyty.
l.oranna. P A T . (B . K .). Była cesarzowa Z y 

ta przesłuchiwana przez władze policyjne Iran 
tonu Waad zeznała, że Karol Habsburg w y 
jechał d. 24 marca, że czyniła przygotowania 
do tej podróży oraz żc wiedziała o celach tej 
podróży.

Lozanna. P A T . (Havas). Ekscesarzowa Ż y 
tu oświadczyła, że tylko jej jednej zimne były 
zamiary byłego króla Karola.

Kraków, 6 kwietnia.
(fr ) Gabinet p. W itosa nie wykazywał nigdy 

wewnętrznej spoistości, nie stanowił nigdy 
shannoniziowanego i zgranego zespołu. Długi 
względnie swój żywot zawdzięcza warunkom 
zewnętrznym, w  jakich się znajdowało pań
stwo polskie, a które nakazywały mężom sta
nu i stronnictwom unikać wywoływania prze
sileń gabinetowych. I istotnie wszelkie różnice, 
jakie dotąd szarpały gabinetem p. W itosa, 
znajdowały w efekcie ujście li tylko w rekon- 
slrukęyach gabinetowych, niie pociągając za 
sobą poza wymianą osób na poszczególnych 
fotelach ministeryalnych jakichkolwiek kata
klizmów wewnętrznych. Nawet poważne w, 
swoim czasie różnice w  poglądach p. W itosa 
i p. Skulskiego na sprawę obsadzenia poszcze
gólnych województw w  Małopolsce nie zdo
łały wstrząsnąć silną wówczas mimo wszystko 
podstawą gabinetu p. W itosa. Coprawda gaj  
binet ]>ierwszego w Polsce chłopa-premiera 
przechodził w  ciągu swego istnienia rozmaite 
,,ewolucye“ . Z gabinetu koalicyjnego stał się 
po ustąpieniu p. Grabskiego gabinetem centro
lewicowym, a po Wystąpieniu z rządu w ice
premiera p. Daszyńskiego, przemienił się w  ga 
binet centrowy' z silną domieszką żywiołów 
ijieoficyalnie prawicowych, ale wszystkie po
wyższe metamorfozy kończyły się z reguły e- 
piiogiein pokojowym. Owe niełragiczne rozwią 
zania każdorazowego dramatycznego napięcia 
gabinetowego nie niwelowały jednak różnic, 
nadgryzających fundament istnienia gabinetu 
p. W itosa, lecz odraczały decydującą i osta
teczną walkę sił, działających w  obecnym ga
binecie, do czasu późniejszego.

W iadomości, które obecnie napływają s 
W arszawy i które tak gorliw ie lansuje prasą 
ludowcowa, wskazują, że P . S. L . (gru p « 
Piasta), stronnictwo stanowiące kręgosłup dzi
siejszego rządu, uważa, iż właśnie obecnie na
stał czas generalnej rozprawy, której dłużej 
odraczać nie można. Podobne postanowienie 
sprawy nie dziwiłoby też nikogo, bo istotnie 
stronnictwo, które czuje za sobą silę milionów 
i pragnie wcielić w życie swe zasrały sj>ołeez-
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na m ni i v
w ssrawie <3. SEasSte i odszkodowań.

Be, Ula prawo w  chw ili obecnej po zawarcia 
pokoju i  przeprowadzeniu plebiscytu, sięgnąć 
po władzę, obalając zasadę koalicyjności rzą
du. Lecz przywódcy najpotężniejszego w  P o l
sce stronnictwa chłopskiego usiiują obecnej 
grze nadać form y zgoła operetkowe. Chcą się 
usunąć od rządu i oczyścić pole walki Jla in 
nych, którzy również, co przyznać należy, nie 
kwapią się do władzy7. A  czynią to bez ist
niejących ku temu istotnych przyczyn. D wo
jakie mogą byc pobudki podobnego działania: 
wypływające bądźto z pesymistycznpgo poglą
du na dalsze sukcesy gabinetu, bądźto z oba- 
,wy przed odpowiedzialnością za sprawowanie 
rządów wobec zbliżających się wyborów do 
Sejmu.

Jakiekolwiek jednak motywy kierują przy
wódcami Piastowców, stwierdzić należy, że w  
kampanii tej posługują się środkami zapewnia 
jącym i stronnictwu ioh największą popular
ność w  szerokich masach chłopskich- Prasa 
ludowcowa wytoczyła ju ż najcięższe działo, 
Jakie pcsiada w  arsenale broni: reformę rolną.
A  atak skierowano tym  razem pod adres em fl
achy ministra finansów, p. Steczkowskiego, 
zarzucając mu, że opaźnia realizacyę reformy 
rolnej i  że zwleka z finansowaniem Banku 
rolnego, co ma swe źródło nie w  niedomaga- 
niach finansowych państwa, ile raczej w  po
glądach konserwatywnych ministra skarbu 
na reformę rolną. I  znowu role podzielono. 
W  chwili, gdy prasa ludowcowa uderza w  a- 
larm , domagaj ac się ustąpienia ministra skar
bu, przywódca ludowców nawołując na od
bytym  onegdaj kongresie ludowców w  K ra
kowie do umiarkowania, wywodził: „Reform a 
toina może być przeprowadzona tylko powoli 
Obszarnicy się bronią, to naturalne. M y nie 
jebcemy rewolucyi. Trzebr, by równocześnie z 
Ziemi jeden wychodził, kiedy drugi na nią 
Wchodzi, a urządzić to jesi najtrudniejsza spra 
w ą“ . Inny znowu przywódca wolał: „T rudno j. 
jest przeprowadzić szybko reformę rolną, bo 
państwo musi prócz ziemi dopożyezać każde- j 
mu nowemu 20 morgowemu gospodarstwu na 
kresach do 1 m iliona marek na zagospodaro
wanie się". „W ykonan ie reformy rolnej zależy 
od stanu finansów. Jeśli są pustki w  skarbie, 1 
to daleko nie zajedziem y". •

Podobnie sprawa przedstawia się z epizodem 
podatkowym. I  tu podnoszą się skargi w  ko
łach ludowców na zbytnie ( ! )  obciążenie po
datkami ludności w iejskiej, podczas gdy p rzy
wódca ludowców zachęcał (?) na kongresie do 
płacenia podatków, bo niedobór w  budżecie 
tegorocznym pize\,idywany jest na bl m iliar
dów  marek.

Z  jednej więc strony organizuje się sprytnie 
obmyślany atak czołowy, zmierzający do o- 
balenia gabinetu i  usunięcia się od odpowie
dzialności za rządy, z drugiej zaś nadaje się 
Walce charakter nie posunięcia taktycznego, 
ale boju o spełnienie zasadniczych postulatów 
programu

Lecz g ia  ta me jest pozbawiona ryzyka 
W praw dzie ustąpienie p. Steczkowskiego nie 
przekroczyło jeszcze granic pogłoski, ale źró
d ło je j wskazuje na to, że przemyślna lu d ow 
cowa kombiuacya taktyczna nie liczyć się bę
dzie nawet i  z tą szkodą i ofiarą, jakieby pań ■ 
stwo miało złożyć w  imię stanowych intere
sów jednego stronnictwa. Efekt podobnej gry 
w ątp liwej będzie wartości i stanowić gotów 
przeciwwagę za dug stronnictwa, położonych 
około rozwoju państwa i  zabezpieczenia jego 
bytu.

i— —.....i— —o-o -

Min. skarbu Steczkowski 
nie zgłosił dyntisyi.

Warszawa. P A T . Prezydyum  Rady m in i

strów komunikuje: Ponieważ niektóre organa 
prasy podały wiadomość, jakoby minister 
skaibu dr. Steczkowski zgłosił dymisyę z za j
mowanego starowi skre, zaznacza się, że w ia 
domość U  uie jc »t zgodna «  p raw dy

Waszyngton. P A T . (H a,as), Rząa niemiecki 
złożył wysokiemu komisarzowi amerykańskie
mu w  Ferlinie notę, stwierdzającą, że Niemcy 
są skłonne zapłacić odszkodowanie, oraz do
magającą się rozpoczęcia nowej dyskusyi w  
tej sprawie. Pząd amerykański wyraził w  od
powiedzi naazieję, że niebawem wszczęte bę
dą na nowo wzmiankowane rokowania, za
znaczył jednakże, że Stany Zjednoczone będą 
popierały słuszne żądania sojuszników.

M. W arszawa. (Telefonem ). Prócz memo- 
ryału w  sprawie odszkodowań wręczył minister 
Simons charge d‘affaires amerykańskiemu w  
Berlinie d iugi memoryał w  sprawie plebiscytu 
na Górnym Śląsku. Memoryał ten przedstawia 
znane stanowisko rządu niemieckiego, który 
łączy kwestyę przynależności G. Śląska ze spra 
wą c dszkodowań.

W edług doniesienia „Rzeczypuspolhej" z 
Paryża, nadeszła tam dziś z Waszyngtonu 
wiadomość, że odpowiedź rządu amerykańskie

Bytom. PAT. Polski komisaryat plebiscytowy 
sv Bytomiu przedstawił w  dniu 5 bm. specyalnemu 
trybunałowi komisyi międzysojuszniczej w  Opolu 
wniosek o wdrożenie postępowania karnego z po
wodu nadużyć plebiscytowych niemieckich, po
pełnionych podczas plebiscytu. Przedstawiony 
specyalnemu trybunałowi, a dotyczący tylko na 
razie powmtu gliwickiego materyał obejmuje je
dynie najjaskrawsze wypadki, które doszły do 
wiadomości*polskiego komisaryatu, a które są po
parte dowodami, tp jest zeznaniami świadków i 
dokumentami. Materyał podzielony jest na 110 
grup, z których każda przedstawia najczęściej kil= 
kadziesiąt a nawet kilkaset wypadków, łącznie 
więc tysiące poszczególnych faktów. Nadużycia 
popełniane przez Niemców miały charakter ma
sowy i odnosiły się nie tylko do poszczególnych 
wyborców ale do całych grup, nawet całych grota. 
Co do rodzaju nadużyć to są one bardzo rozmaite.,, 
Najliczniejsze są fakta: przekupstwa za pienią
dze, żywność, ubrania i inne towary, wymuszenie 
glosowania za Niemcami groźbą utraty pracy, 
albo bojkotu gospodarczego, nadużywanie ambo
ny i konfesyonlału a nawet przygotowania dzieci 
do komunii świętej, rozsiewanie nieprawdziwych 
i niepokojących wieśęi, przeszkodzenie swaoodne-

W arsz iwa. P A T . Biuro prasowe minister
stwa spraw zagranicznych ogłasza: Rząd pol
ski otrzymał dnia 30 marca od pana Hymansa, 
przewodniczącego przyszłej konferencyi pol
sko-litewskiej w  Biukseli notę, w której p. H<v 
mans prosi w  imieniu Rady L ig i narodów rząd 
polski o przysłanie do Brukseli na dzień 18 
kwietnia delegatów. Rokowania według zdania 
p. Hymansa będą m iały charakter prelim ina- 
ry jny i wykażą, czy jest możliwe dojście do 
porozumienia między obu narodami w  kwestyi 
uregulowania tymczasowej sytuaoyi spornego 
terytoryum, w  oczekiwaniu na realizacyę u- 
kladu ostatecznego, który -ozw;ąźe wszystkie 
trudności o charakterze tero toryalnym, w o j
skowym i  ekonomicznym, istniejące m iędzy 
obu rządami. O ile byłoby możliwe dojście do 
układu tymczasowego, ściślejsze negocyapye, 
zmierzające do układu ostatecznego, byłyby o- 
twarte natychmiast m iędzy tym i samymi de
legatami.

W  odpowiedzi na notę p. Hymansa, wysłał 
rząd polski dnia 1 kwietnia następującą de
peszę: Mam zaszczyt zawiadomić Pana, że rząd 
polski wyszle do Brukseli na azień 18 kwie
tnia upełnomocnionych delegatów dla prowa
dzenia pod pańskiem przewodnictwem uezpo- 
śreunich rokowań z delegacyą litewską, dla 
doprowadzenia do układu, któryby rozwiązał 
na podstawie równorządneści obu stron wszyst

go na niemiecki memoryał w  sprawie Ge Ślą
ska wyklucza wszelka możliwość dania wiary 
przez rząd waszyngtoński sofizm&łom niemie
ckim. W obec tego można się spodziewać, że 
korzystne dla Polski stanowisko Ameryki w  
kwestyi górnośląskiej jest zapewnione.

Paryż. PAT. Havas donosi z Waszyngtonu) 
Jakkoiwiek amerykańskie koła polityczne nie ży
czą sobie, ahy Stany Zjednoczone mieszary się 
do spraw europejskich, to jednak panuje jedno
myślność co do tego, że Francya nie może być po
zostawiona samej sobie. W  sprawie uregulowania 
długów aliantów w  Ameryce należy oczeiuwsi 
znacznycn ułatwień.

Londyn. PAT. Biuro Wolffa donosi: Senator 
Cnox odbył w  sobtę trzygodzinną konferencyę ł  
Hardingem^ Utrzymują, że Cnox postawi swój 
wniosek pokojowy, że jednak możliwem jest do
danie do niego klauzuli, w której będzie wypo
wiedziany pogląd, że Niemcy ponoszą odpnwiw* 
dzialność za rozpoczęcie wojny, i że powinny za
płacić zobowiązania wypływające z raktatu w er. 
Salskiego.

mu wykonaniu glosowania, znieważanie glosują- 
cych, glosowanie za falszywemi lcgiiynacyairl 
wyborczemu nadużycia władz ze strony niemiec
kich członków komitetów parytetycznych. Fndobue 
nadużycia zostały stwierdzone także w  innych po
wiatach i będą przedstawione jako osobne skarj

. A la rm u £ ą c e  fg is z e ,
Bytom. 1jAT. Górnośląska prasa niemiecka przy 

nosi znów alarmujące wiadomości o ogólnej rno* 
bilizacyi w  Polsce, noncentracyi wojsk polskich 
na gra.iicy niemieckiej, w szczególności na pogra
niczu Górnego śląska i Prus wschodnich. Kato
wicka ..Ghersc.hlesisehe Morgenztg“, która ucnodzi 
za organ niemieckiego komisaryatu plebiscytowe
go twierdzi, ż e ' Polska nit j oczeka na ostateczną 
decyzyę ententy co do Górnego Śląska, lecz zajmie 
kraj teu siłą zbrojną, a nadto obsadzi Warmię 
i Mazury. Bytomska Filia Polskiej Agencyi Tele
graficznej na podstawie informacyi z miarodaj
nego źródła zaprzeczyła tej wiadomości, jako zu
pełnie fałszywej, oświadczając, ze PoIskb po za
warciu pokoju z Rosyą przeprowadza demobili- 
zacyę całej armii i o tern w prasie górnośląskiej 
była niejednoKrotnie mowa przez podanie urzę^ą. 
wych polskich rozporządzeń demobilizac, jjyctL

kie kwestye sporne istniejące m iędzy obu stro
nami. Podpisano: Sapieha.

m  o s g p  w i
M. W arszawa. (Telefonem ). Londyńskie ,,T!w 

rres“ donoszą w korespondencyi z W arsza
wy, że sytuacya w  W ileńszczyźnie zaczyna się 
polepszać. Stan ten za wdzięczać należy nie ko
m isyi alianckiej, lecz administracyi cyw ilnej 
Rzeczypospolitej, żyd zi, koncentrujący w  owtoł 
ręku handel w  wileńskiem i chłopi, sta no wią- 
cy większość ludności, wyrażają się,.że są ©- 
becnie szczęśliwsi niż pod j akimkolwiek z  du 
tychczasoy ych  rządów.

ta iw ia  Eiitete spraw woispii
M. W arszawa. (Telefonem ). W  niedz, 

podp sana została nominacya gen.-porucznika 
W ładysława Sikorskiego na szefa sztabu ge
neralnego i  szeta sztabu min. spraw wojsk. 
Nominacya jM n ej osobistości na oba te stano
wiska jest zapowiedzią bliskiej reorganizacji 
ministerstwa spraw wojskowycn

Di mmf sit Hmna paiilw staytai
Rzym . P A T . Agencya Stef ani donosi: Kon- 

fereneya państw sukcesyjnych, powstałych na 
obszarach byłych Austro-\\ ęgier, rozpocznie 
się dnia 6 kwietnia,

M  i t f n  l i l i i  p t o - i k r i U  i  M i
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Z pobytu ministra Churchilla w Palestynie.
Mat*«fest« { a ż y d t a k a  na Kar Hacoftm. —  Przyjęcie dele^acy? żydow
skiej. —  ojdrzucenSe żędań Arabów. —  Konferaucye w sprawie granic 

I Yransjordanii. —  Wyjazd do Londynu.
Ł. Wiedeń. (Telefonem ). !* roiWi ma, 31 mar [ CiFTOfP W  cnTCt W f P  lYtrłrsi^płÓW

ca. Gdy angielski^ m inisler dla kolonii Chur- WSPraWEemaE€ła,:OW
chill udał się na H ar Hacofim , aby oglądnąć 
kamień węgielny pod gm^eh

uniwersytetu hebrajskiego, 
żgotował mu kilkutysięczny- tłum ludności ży- 
dowsiej burzliwą owacyę. Nahum Sokołów 
wygłosił do ministra przemówienie, w którem 
dał wyraz pokojowym dążnościom narodu ży
dowskiego wobec Arabów. W  swojej odpowie
dzi zaznaczył min. Churchill, że

rząd angielski dotrzyma słowa 

lanego w  deklaracyi Balfoura tern chętniej, 
‘leże praca żydowska w  Palestynie stanowi 
błogosławieństwo dla wszystkich.

Nadrabia Kuk wręczył m inistrowi Torę, któ
rą tenże przyjął z wielkiem wzruszeniem.

Min. Churchill przyjął
delegację żydowską, 

złożoną z 10 osób, wobec której zaznaczył m. 
in. konieczność roprószenia nieufności maho
metan wobec syomzmu i oświadczył, że Żydzi 
muszą sami zebrać środki finansowe dla od
budowy Palestyny.

W  imieniu delegacji odpowiedział 
>dr. Ruppin, 

że syonlści biorą na siebie zadanie zebrania 
środków dla odbudowy Palestyny.

Następnie przyjął minister

delegację kongresu arabskiego w  Haifie,

która żądała, aby rząd brytyjski cofnął dekla- 
racyę Bałfou.-a. Minister odpowiedział, że rząd 
angielski dążyć będzie konsekwentnie do urze
czywistnienia tej deklaracjo, a m ianowicie obu 
jej części, t. j. tak w  kierunku utworzenia ży 
dowskiej siedziby narodowej, jak i ocht pny 
praw ludności n ieży jow sk iej.

W  towarzystwie Nacz. Komisarza Herberta 
Samuela, Nacż. Komisarza francuskiego w  Sy- 
ry i i tm ira Abdulii odLył minister przegląd 
wojsk.

2 Naczelnym Komisarzem francuskim w Sy 
rv i odbył min. Churchill konferencyę w spra
w ie gra.dc, zaś z emirem Abdullą (brałem 
raira Fejzala ) konferencyę w  sprawie Trans- 
jordanil, pocsseui udał się w  drogę powrotną do 
Londynu.

M\mm  U i  2 l i t o .
Jerozolima, ( ż .  B K .). Minister ala kolonii 

W instan Churchill przyjął dnia 28 marca w  
audyencyi przewodniczącego Egzekutywy świa 
towej Organizacyi syońskiej Nachuma Soko
łowa. Konfeiencya trwała dłuższy ccas.

Uroczyste przede Molowa i Jamesa Eoiszylda
p n u  i y d o s l w o  R S le s ly ń s k S e .

Jerozolima, (ż .  B. K .). Komisya syońska, 
W aad Leumi i Naczelny Rabinat urządziły 
dnia 30 marca na cześc gości syońskich w Pa
lestynie, Sokołowa i Jamesa de Rotszylda u- 
roczyste przyjęcie. Sokołow przemawiał o po
litycznej, a James Rotszyłd o ekonomicznej 
syLuacyi syonizmu.

SztzeM demoutracyi artródiwstj w Ufie.
L . W iedeń. (Telefonem ). Mimo zakazu urzą

dzania manifestacyj, urządzili Arabowie w  
fctajfie dcmonstracyę antyżydowską. Policya 
iwkroczyła bardzo energicznie. Z demonstran
tów 1 został zabity, S osób rannych. W mie- 
»eie ogłoszono stan wyjątkowy.

ŁnjSłdyn. (Teł. w ł.). W  Izbie gm in oświad
czył L loyd Gcorge, że minister dla kolonii 
Churclull pa powrocie swoim ze Wschodu zło
ży  przed Izbą gmin szczegółowe sprawozdanie 
o położeniu w Palestynie i w  Mezopotamii. 
Parlament będzie m iał sposobność zbadać spra 
wę mandatów jeszcze przed uchwałą L ig i na
rodów.

Ma v Eptójwle sysitittiw witefti,
Now y Jork. (2. B. K .). Dziesięciu członków 

Egzekutywy Organizacyi syońsl lej w  Ameryce 
ogłosiło deklaracyę, w której zarzuca Egzeku
tywie nieodpowiednie postępowanie wobec O r
ganizacyi europejskiej i obwinia ją  o chęć wv-» 
wołania swojem zachowaniem się uprzedzenia 
w  opinii publicznej wobec Kieroy aictwa swia-* 
towTej Organizacyi i siania niezgody w  szere
gach syonistów amerykańskich.

Opozycyjni ezłonkowie Egzekutywy sta rką  
się wszelkim i środkami o wywalanie jaw nej 
akcyi przeciw obecnej Egzekutywie syoÓTjtóej 
w  Ameryce.

Leg&lizacya Keren Hajesod w Londynie,
'  Londyn. Na odbyłem niedawno zebraniu dyrelc- 
lorynm „Keren Hajesod**, w, którem m. i. wrzięlL 
udział: Dyrektorowie Npjdicz, Zlalopolski, Dr.
Feiwel i Cowen oraz dr. Ilantke, dr. Berger, dr. 
Kalin, inż. B Stricker, dr. Salkind i prof. Weiz- 
man, omawiano m. in. sprayę legaWacyi „Keren 
Hajessod“ . Opracowany przez dyrektoryum statut 
został przez zebranie zatwierdzony. Statut ujmuje 
„Fundusz Podwalin** w prze wid z lane w ustawo, 
dawstwie angieiskiem formy protokołowanego 
zrzeszenia („K TI.“ Company' I.iiniled**). Jeden 
z najważniejszych punktów zacezpiecza zrzeszeniu 
możliw ość utworzenia nowej organizacyi „Keren 
Hajer-od**. Przez włączenie lego punktu do statutu 
dążyło doty eh cznsowe dyrektoryum do umożliwie
nia oparcia akcyi na rzecz „Funduszu Podwalin** 
na sze.szyeh podstawach, a to w związku z pro
wadzić się nmjącemi przez prof. Weizm&na i 
prof. Einsteina rokow a liami z przj wódcami orga

nizacyi syonistycznej w  Ameryce celem utworze
nia wspólnej platformy pracy. Aż do wyniku ro« 
kowań ma tedy statut charakter tymczasowy.

Na zebraniu ustalono ponadto zasady organiza
cyi „Funduszu Podwalin*; w  szczególności okre
ślono prawa członków w  sposób następujący: Na
czelnym organem zarządzającym będzie zebranie 
(Council) odpowiadające Walnemu Zgromadzeniu 
złożone z 71 osób, wybieranych przez właścicieli 
certyfikatów zapłaty „Maasar**. W  poszczególnych 
krajach właściciele certyfikatów będą złączeni W 
osobne stowarzyszenia na wzór już istniejących 
stowarzyszeń w Niemczech i Holandyi. Wybrary 
„Counciljfildecyduje o programie prac, ustala wy* 
tyczne, udziela absoluloryinn dyrektoryum i  wy
biera połowę dyrektoryum (drugą połowę w  tern 
zarządzającego dyrektora wybiera egz« kutywu 
organizacyi syonistycznej).

L . W iedeń. (Telefonem ). Konterencya w  
sprawie zwołania kongresu żydowskiego u- 
ch wal i la zwołać na dzień 30 października b. r.

kongres żyd ów  amerykańskich, który ma się 
zająć wszystkiemi aklua.nemi kwestjam i na* 
rodu żydowskiego.

-o-o-

ag lp ipc tM o .
Warszawa. Nowojorski korespondent „N. Itajut* 

S. Jackan donosi w Sprawie billu imigraeyjnego: 
Najwięksi optymiści spodziewają sie w najlepszym 
razie podniesienia ogólnej ilości imigrantów do 
5 proc. i uzyskMiia pozwolenia ntt Imigracyę dla 
najbliższych krewnych, jak żon i dzieci!^poza tą 
normą procentową. Faktycżnie są widoki Ijch 
zdobyczy minimalne. Jedyna korzyść jaką przy
niosło velo Wilsona* jest odroczenie uenwały 
na kilka tygodni, w przeciągu których jeszcze kil
kadziesiąt tysięcy imigrantów żydowskich będzie 
mogło dostać się do Ameryki.

O ile kongres uchwali bill w dawnem jego 
brzmieniu, czyli zatrzyma normę 3-proc., wówczas) 
z Polski przybywać będzie mogło do Ameryki ro
cznie około 55.000 emigrantów.

Warszawa. (Tel. wt.) Jeneralny konsul amery
kański w  Warszawie udzielił świeżo jednemu z 
działnezów żydowskich w Warszawie informacyi, 
że niepodpisane przez Wilsona prawo, ograni
czające imigrację do Ameryki, będzie znów roz
ważane w kongresie waszyngtońskim. 2 tego po
wodu konsul wydaje molo wiz, odkładając wizo
wanie na odległe terminy.

Zgłaszającym się o wizę onegdaj wydano nume
ry, które upoważniają ao wizowania paszportu 
za pot roku, czyli d. 4-go października. Przyśpie
szone pozwolenie na wyjazd otrzymują tylko ja
dący do najbliżsyrh krewnych, a więc do rodzi
ców, dzieci, żon i n.Cżów. oraz starcy. Dizes/.lo 
60-lelni.

is to t  le s s  le U k  a w ia i i t l .
Nowy Jork. (2 . B. K .). Nadzwyczaj silny u- 

dział Żydów  axner\ kańskich w  akcyi na rzecz 
dzieci w  Europie, skłonił kierownika tej akcyi, 
Herberta Hoovern, do wysiania nast. listu z ! 
podziekowaniehi na ręce Louisa Marshalla, j

przewodniczącego American Jewish Relief
Gommittee:

„Jestem tego pewny, że Pan jako przewo
dniczący amerykańsko-aydowskiego Komitetu 
ratunkowego odczuje ze szczególnem zadowo
leniem wspaniałe echo, jakie znalazł nasz a- 
pel o ratowanie dzieci europejskich w sercach 
nar k J u  żydowskiego \v naszym kraju tak 
przez składanie wielkich i licznych datków 
żydowskich, jak i przez szlachetne współpra- 
cbwnielwo we wszystkich w  tym celu utwoa zo
ny cli organizacjach. Ten wspaniały sukcet 
umożliwi amerykańskiej organizacyi ratunko
wej dzieło swe rozszerzyć na większą ilość 
dzieci żydowskich. Równocześnie będzie Joint 
Dislribulion Commillee w  stanie swoją opiekę 
nad dzieckiem tak w  dziedzinie odżywiania,, 
jak i w  akcja odzieżowej i leczniczej, skute
czniej przeprowadzi ć“ .

Podp. Herbert IIoover.

Iitf nsosłMi iitewsliim w l/tajt|plMtt?
Kowno. Z politycznych kół litewskich donoszą, 

że znuny działacz żydowski na Litwie, adwokat 
8. Rosenbaum ma zostać zamianowanym posłane 
litewskim w Waszyngtonie.

Nawocenie się asymilatorów.
L . W iedeń. (Telefonem ). W  organie znanej 

organizacyi asymilatorów niemieckich, „Z e n - 
lialverein der deutschen Burger jud. Giaubens" 
ogłosił Paul Nathan artykuł o mandacie pa«s 
lestyńskim, w  kiórym  oś « Lad cza, że s*worze« 
n>e jednolitego frontu żydoslwa jest w chw ili 
obecnej możliwe i konieczne.
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smfe icebi Mmliii w Peta,
Delegacya związku artystów scen żydowskich 

Mr Polsce wręczyła ministrowi kultury i sztuki 
Biemo-yał w  spif.wie żydowskiej sztuki scenicz
nej opracowany przez posła dra l. S/yptra.

Meraoryał. który zawiera w  krótkim zarysie 
fiziejf! sceny żydowskiej w  ogólności, a szcze
gólnie w  Polsce oraz omówienie wpływu obu
stronnego światowej i żydowskiej literatury — 
omawia szczegółowo zadania sceny żydowskiej w  
Polsce. Sc on a ta jest na drodze do najlepszego 
rozwoju, który napotyka atoli na liczne przeszło* 
dy. I  tak w  b. zaborze auslryackim Lwowie i 
Krakowie teatr stanowi koncesyonowaną gałąź 
zarobkową, przyczcm koncesje wpadają w  ręce 
Osób. które dalekie są od zdolności zrozumienia 
wysokim zadań teatru, stanowiącego dla nich je
dynie źródło lukratywnych zysków.

Związek arlysl&w żyd w Polsce z siedzibą w 
Warszawie, założony w r. 1919 ma zadanie pod
niesienia poziomu kulturalnego teatru żyd. i po
prawy materyalnego położenia artystów. Liczy 
40)) r/b;>>ków reprezentujących 20 scen stałych i 
wędrownych.

Aleicccyal zawiera cały szereg postulatów m. i. 
żąda związek by przez swego delegata był repre
zentowany w  ministerstwie sztuki.

Wiceminister Henrich, który przyjął delegację,' 
ok._uł dla spi awy żywe zainteresowanie.

Prezydent ministrów Witos
o polityce zaorćiiikznej PoiskL

W arszawski korespondent ,.N. Fr. Presse“ 
todbył w yw iad z picz. min. W itosem, k lóry na 
{tytanie o
wyniku rokowań Polski z  Francyą i Anglią 
(Odpowiedział:

„Pod ję te  i przeprowadzone w  ostatnim cza
sie roKowania z Francyą stanowią poważny 
krok naprzód w  międzynarodowej polHyce Pol 
ski. Sądżę, że można dziś m ówić o rzeczyw i
stej i zupełnej zgodzie inte±*esów politycznych 
Franpyi i  Polski. Jest samo pi-zez się zrozu
m iałem  że takiego rodzaju stosunek politycz
ny nie da się pomyśleć bez równoczesnego 
tbliżen ia gospodarczego.

Mam nadzieję, że pobyt naszego ministra dla 
|nzemysłu i  handlu, p. E rzanowskiego w  A n 
glii, utoruje nam także drogę do zrealizowania 
bliższego gospodarczego stosunku między A n 
glią  i  Polską. Skoro przemysł i  nandel W . 
Brytanii dojdą do przekonania, że można z 
Polską w  korzystny sposób współpracować i że 
Polska jako państwo praworządne iest w  sta
n ie zagwarantować wypełnienie zobowiązań, 
[wynikających dla organów państwowych z 
[Współpracy gospodarczej dwóch krajów , bę
dzie można spodziewać się także pogłębienia 
stosunków angielsko-polskich. Polska jest 
zdaje m i się już dziś uprawnioną do uzyska

nia moralnego kredytu nawet u najostrożniej - 
szych*.,

O stosunku Polski do Niemiec 
wypowiedział się prez. W itos tylko co do spraw 
gospodarczych. „N ie  sądzę, m ów ił premier, 
aby możliwość rokowań gospodarczych na 
większą skalę m iędzy Polską a Niemcami za
istniała przed aecyzyą o losie Górnego śląska. 
W  obecnem stadyum są nastroje polityczne w  
Niemczech tego rodzaju, że rrema warunków 
dla objektywnego rozważania i spokojnego o- 
mawiania realnych interesów. Stosunek N ie
miec do nas charakteryzuje w  chwili obecnej 
zupełny prawie zakaz wywozu produktów nie
mieckich do Polski. Przeciw  zakazowi temu 
wniósł niedawno rząd po? ski protest w  spe-

cyalnej nocie. Obecne nieporozumienia z enM  
sem jednak niechybnie ustąpią. Życie saim> 
przypomni sąsiednim narodom konieczność u*  
tworzenia jakiegoś modus vivendi, co oczy* 
wiście rozpocząć się musi od uregulowani# 
wzajemnego stosurku na polu gospodarczego." 

Na  pytanie co do

czasu trwania obecnego Sejmu^

odpowiedział p W itos:
„S ejm  konstytuujący kończy swoje prace* 

Po  uchwaleniu konstytucyi załatwi jeszcze kila 
ka ważnych spraw, związanych z organizacją 
państwa. Poza tern czas trwania sejmu w  o- 
becnym jego składzie zależeć jeszcze będzie od 
syluacyi politycznej*. ‘

ZGRZYTY.

Do me-IcSi fccchan^rSt iJdów .
Odkąd na skutek przykrej przeprowadzki.
Co spadla na mnie niespodzianym torem, 
Musiałem rzucić stolec auslryucki 
I osiąść z Zytą nad cichcm jeziorem 
Los waszych krajów w  żywej mam pamięci 
I niei az w oku mpiem łza się kt ęci. 
Najmiłościwsze me serce monarchy 
Pełne wzruszenia patrzy wciąż v ohydą,
Jakto się u was rozgościły parchy 
I wolność dają nwsonom i Żydom 
I jaki u was powstał srogi zamęt.
Gdy się na sejmy rozbił mój oarlament.
'Widzę, że zewsząd na was się sprzysięgli 
Ki'\v; \.i zbirowie w  mocarstwach Europy,
Co chcą wam wydrzeć każdy cetnar węgli .
I każdy wagon łub cysternę ropy,
I ofiarują w zamian z Lu/.ią czerstwą 
Głodowe hasła: „równość i braterstwo*.
Vż do Szwajearyi dochodzi mnie wrzasek 
(Aże po nocach me sypia nam Otto)
Że chciwość zysku, łotroslwo l pasek 
W  uścisku bratnim Was serdecznie gmotą,
Że obywatel każdy z dóbr obskuban 
I że wszechwładnie wam panuje Kubań.
Z moich rozkosznych prywatnych piwniczek 
Którem na zamka ScLónbrun^kim i w  Budzie 
Za grosz Zebrany z wojennych pożyczek 
Napełnił winkiem w gospodarskim trudzie, 
Republikański dziś mizerny lokaj 
Bezczelną gębą wypija mój tokaj.
Więc pochylony nad „wisky“ butelką 
Z ócz wyroniłem gorzkich płaczów gajzer 
I rozpaczając nad tą krzywdą Wieiką 
Czułenr ja z dziadów i pradziadów Kaiser, 
Jak w zamroczonej głowie myśl mi świta.
(W  tern mi już wcale nie oonńgła Zyta).
Że tylko Karol na monarszym tronie 
Może odwrócić od nas tę zagładę, —
PrzeiO ująwszy walizkę w swe dłonie 
Pięknemu Prangins rzucam szybko: adei 
Gdzie zostawiłem Zytę. moją Klempę 
Pospieszam do was

Cesarz Karot m. p.

Maksymilian Korcn.

I.&BFSŁANE.
7b tubtrkr reefakeya nic odpowiada.

III El!!. E n  I! S I
poszukuje

s i t y  k a a c t i a r y j n e j
Wymagana biegłość w pisaniu na maszynie L Znajo
mość języka niemieckiego. Zgłoszenia do Admir' łtracyl 
„Nowego Dziennika" pod „Adwokat". 6o4

Regina Katz Dawid Omsteitt
Chrzanów 

Zaręczeni w1 kwietniu 1921.

Gusta Fiirber Adc lt Komberg
Kraków

zaręczeni w mai eu l9zl. Aż i

Z okazyi zaręczyn p. Adolfa Komberga z p  Gustą 
Fiirber g ret uleją koledzy
624 Filier, Bazes, Piasecki, etzger.

Z okazyi zaręczyn p. Aaolta Kornoerga i  p. Gustą 
F&tber giatuluty _
tiia Bimbaum, Langer, Błon der, Kornolun.

M a n ia  S ch w a rz  iz a k  K la g s b ra n
Chrzanów

zaręczeni w marca 1921. 86!*

Z okazyi zaręczyn naszego brata i szwagra

p . Iz a k a  K la g s b ru n a  z  p . M ariką  S ch w a rz
serdecznie gratulują -
861 W. Stemplowie.

Naszemu wujowi i przyjacielowi p. Dawidowi Ornr 
stein do zaręczyn z p. Reginą Katzówną gratulują 
866 Neuman 1 We'Egarteu-

Do zaręczyn brat1 naszego Dawida Ornatem z o. Re
giną Katzówną : eidecznie • u tu luj [
865. Lea i -fioacY urustem.

I lim i. liana SMm
„Hamlet", tragedya w  5 aktach W  Szekspira. 

(Przekład Józefa Paszkowskiego.
JHamiei“ i „Faust“ — oto dwie najwyższe ko

rony drzewa, wyrosłego z rozłożystych korzeni 
europejskiej kultury. •

Gdy Hamlet jest Herkiuesem m y ś l i ,  która 
"Wdziera się w najtajniejsze głębiny zagadek było, 
Jest Faust Tytanem m y ś l i  i c z y nu .

Problemy hamletowe są tak wszechstronnie roz* 
Strząsano, że gdyby z książek o Hamlecie ułożono 
Jtos, sięgałby ponad wieżę kościoła Maryackiegs 
Najbardziej może przyjął się pogląd Olimpijczyka 
K Weimaru, tłumaczącego ideę arcydzieła w ten 
sposob, iż na duszę królewicza nałożono spełnie
nie wielkiegfa czynu, któremu sprostać nie uiOze 
Hamlet ginie pod brzemieniem lego ciężaru, któ
rego ani dźwigać, ani zrzucić nie jest w  stanie.

Wśród całej plejady historyków literatury, rzu
ca się w  oczy pogląd głośnego komentatora Loe 
ninga, wychodzącego z założenia, że Hamlet me 
myśli poważnie o zemście, Lecz daje się tylko uao- 
kló chwilowym impulsom.

Pcgiąd ten jest z gruntu fałszywym. Wolno mon 
łtowiem sądzić o sposobie myślenia i postępowa
nia Hamleta jedynie z jego własnych rozsL ząsań, 
czyto wobec siebie samego w  monologach, czy też 
w  dyalogacb z doradcą 1 przyjacielem Horacym. 
Ten punkt widzenia prowadzi do jasnej konkluzyl 
że dusza królewicza przesiąkniętą jest nawskroś 
Ideą zemsty i że każde przeżycie musi u niego

odbyć długą drogę refleksyi, która wszystkie 
myśli rozszczepia na coraz to drobniejsze włó- 
fcienka, aż wola do czynu staje się zupełnie spara- 
liżow auą.

Tylko wtedy, gdy jakiś postępek, nagle sprawa* 
dza katastrofę nad głową królewicza, tak, że wy
kluczoną jest analiza czynu, musiał się Hamlet 
zdobyć błyskawicznie na decyzyę. Dlatego ginie 
Klaudyusz, raczej w  imię osobistej zemsty, niż w 
imię obrażonej sprawiedliwości.

Rola Hamleta jest niezawodnym probierzem 
intełigencyi i kultury. P. Adwentowicz, posiadając 
jedrą i drugą w  wysokim stopniu, jest powołany 
do stworzenia tej kreacyi, która zresztą od wielu 
lat wchodzi w  obręb jego repertoaru. A  ileż to 
pierwiastków składa się na duszę filozofa Hamleta 
Skłonność do melancholii, pesymizm, mizogyniun. 
uleganie nastrojom chwili, przesada, lęk przed 
działaniem, popęd do samcoskarżania się, mi
strzowska dyalektyka, umożliwiająca znakomite 
uzasadnienie nicości życia bez wysnucia z tego 
konsekw encyi w formie samobójstwa, dyalektyka, 
zdo'na do pogodzenia nieokiełzanej zemsty z bez
ustanną odwloką decyzyi. Wszystkie te składniki 
mieściły się w  świetnej grze p. Adwentowicza. 
Gra ta uwzględniała jednak w  małym stopniu za* 
równo ironię, jak i sarkazm.

W  koncępcyi p. Brackiego był Rlauuyusz czło
wiekiem chytrym podstępnym, wyrafinowanym, 
przj tem jednak przywiąza ivm do królowej.

P. Bracki włożył w swą kreacyę nietylko swój 
wybitny talent, ale i wysiłek umysłowy, jak na 
sumiennego artystę przystało. Nie wydaje mi się

jednak trafnem, że zarówno w charaktery za cyi jak 
i ujęciu roli obdarzył króla samemi ujemnemi ce
chami, idąc za wskazówkami Hamleta, zaślepio
nego zarówno w  swej nienawiści do króla, jak 
miłości do ojca. Majestat, miła powierzchowność
i pewien nrok osobisty musiał Klaudyusz posiąść, 
skoro wzbudził głęboką miłość Gertrudy, w  tnig 
wstrzymał Laerlesa od gwałtownego czynu, wy
wołał bezwzględne przywiązanie dworaków Ltd.

P. Malanowiczówna przypominała najcudniejsze 
postacie Boticellego, tak, że niewidziamemi nićmi 
czaru więziła widownię ta artystka o wiośnianej 
świeżości. Grała spokojnie, umiarkowanie, stoso 
wnie do wymogów swej sylwetki bez tempera 
mentu, czasem jednak za chłodno. W kulminacyj. 
nej scenie obłąkania nie wydobyła owego wy i ozu 
tragicznego, klóry krew ścina w  żyłach.

Krolową była p. Rotterowa, której talentowi 
najlepiej odpowiadają kobiety energiczne, silne, o 
męskim temperamencie. Łagodna, bierna Gertru
da miała w interpretacyi p. Rotterowej akcenty 
twarde. ty §

Kontrast Hamleta, dzielny, oo czynu nawykły, 
przeprowadzający tak konsekwentnie plan zemsty 
Laertcs miał odpowiedniego przedstawiciela w  f  
Nowackim. Poloniusztm może bez dystynkcyl 
starego, wytrawnego dworaka, ale z dobrze 
uchwyconym ryeem gadulstwa był p. Dobrzański. 
Pierwszorzędny portret grabarza stworzył p. Ol* 
wid. Rosenkranz i Gildenstern mają reprezento* 
wać przeciętność, służalcze dworactwo, ale nie 
mogą być karykaturami, boby ich sprytny Klan* 
dyusz oapewae a ł .wysyłał na zwiady i /rzeko-



Z  organizacyi syońskiej.
r Kraków, ti. kwietnia
IW niedzielę 3. Inn odbiło się pod prze wodnict

wem  pos.dra Thotnu pierwsze konstytuujące po. 
biedzenie nowego K. C., na którem wybrano pre- 
nydyom oras egzekutywę "W skład prezydj urn 
Wchodzą pp. pos. dr. Thon jako przewodniczący, 
Jlr. Wahrhaflig i dr. Felńblum, jako zastępcy, 
Br. Konn Jako sekretarz generalny. Egzekutywa 
ńk lada sie z 6 członków — kierowników poszczę 
golnyeh resortów, a mianowicie: dr Nichtbergir, 
r t fei en? dla spraw organizacyjnych, dr. Spiegel, 
tderent dla spraw finansowych, di Schwarzbart, 
referent dla spraw politycznych, inż. Zimmerman, 
referent Jla spraw palestyńskich, Walkowski, re- 
!<• rent dla spraw kulturalnych, red. F’ eund, refe
rent dir spraw młodzieży.
' Wszystkim grupom syońskim w  kraju zwraca 

£ię uwagę, że na czoło agend wysuwa się obecnie 
£;eroko zakreślona

akcya szeklowu.
K . C. kieruje się zasdniczą wytyczną, iż w obec- 
,n rm roku, w  którym ma się zebrać pierwszy 
kongres syoński po wojnie, detlaracyi Balfoura 
i  uchwale w  San Rento, liczba szekłoweów zach. 
Me opoiski i na Śląsku musi osiągnąć eonajmnicj 
eyfrę 60 <ys.

Równocześnie wzywa się grupy lo-kame by pod
energiczną

V akcyę na rzecz pouaiku progresywnego 
gdyż ze względu na wzrost agend i obecne stosunki 
e ronomiczne K. C. musi mieć natychmiast do ayspo- 
Ł/cyi większe kwoty, które złożyć winni wszyscy 
zorgnnzowani syoniści odpowiednio do swego sta
ną majątkowego. Akcya szeklowa i podatkowa 
muszą być ukończone najpóźniej 

do połowy maja.
Bliższe szczegóły podaje cyrkularz, który otrzy
mają wszystkie grupy i komitety lokalna 

\V łonie K. C. podjęły już swoją działalność 
fetkćye: kulturalna i dla spraw młodzieży. Pierw 
?ra rozpoczęła pracę na polu orgmńzacyi szkJ- 
/detwa hebrajskiego i rozsyła wszystkim szkołom 
* kursom be "rajski a kwesty onary usze w spra
w ę  programu nauk.' Druga rozesłała cyfcularz 
celem ustalenia istniejących związków młouzieży, 
% którymi konntety i grupy lokalne wejdą natych- 
«,<aast w ścisły * oniakt. Sekcya cua spraw młodzie
ży wzywa ieiż wszystkich1 mężów zaufania o rychłe 
(wypełnien e irknszy ankietowych i  natychmiasto. 
me przesłanie ich na adres sekretary atu (,Stra» 
'om 15).

AKCYA SZJSKLOWA „HITACHDUTU".
W myśl uchwał konferencji delegatów „Hitach- 

lut-Hupocl Hacair-Cejrej C.jon“ oubytej z onazyi 
Zjazdu krajowego syonistów zach. Małopolski i 
Śląska, uchwalił Ł  C. „Hitachdul“ na swojem 
gstatniem posiedzeniu rozpocząć w  całym kraju 
tyieiką akcyę szekłową.

K. C. Hitachdut wzywa wszystkieb swoich 
jelonków, jakoteż sympatyków, by kupowali 
szekle syonskie zaopatrzone p ieu itką  Jtitnch- 
Śut“. Szekle te są do nabycia u wszystkich mężów 
Csufaiua lokalnych organizacji syońskich.

t Wr. 88
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hywenie Hamleta. Pp. Białkowski i  'Wasilewski 
dawali rozśmieszające groteski, choć nie w  tych 
pospolitych (a nie śmiesznych!) dworakach, lecz 
W grabarzach Sze&spir swój humor ulokował. 
'P. Szy mański miał szczęśliwe momenta, jako duch 
djca Hamleta; w  scenie zemsty głos powinien być 
Stanowczy, rozkazujący, a wcale nie grobowy. Tek 
samo jcko Fortynbras winien p. Szymański pod
kreślić poczucie potęgi, bo żal i współczucie nie 
są istetną właściwością natury przyszłego króla 
Danii. Dobrym Horacym był p. Krasnowiecki.
: Omawiając ^Hamleta*1 nie można zapomnieć, że 
[Wskutek choroby p. Jednowskiego ohjął reżyseryę 
W ostatnich dniach tak kulturalny i  znakomity re- 
ilyser, jak p. dyr. Trzcińska Trudno p. Trzciń 
akiego winić, że kostyumy b iły  pstre, różnorodne 
jwyjątek stanowią stroje królowej, króla, Hamleta 
1 Ofelii), skoro od Raay miejskiej me można wy. 
kołatać pieniędzy na sprawienie nowego inwenta- 
t ia , w  miejsce tak bardzo już zużytego.

Dekoracya cmentarza i  wnętrza pałacu stały na 
artystycznej wyżynie. Jasne, pegonne oświetlenie 
anentarza winna jednak być zastąpione lakiem, 
którehy wywołało nastrój żałobny. W. FalieL.

Z saii koncertowej.
XVI. KONCERT SYMFONICZNY.—LEW SIROTa

Dobrze ńę stało, że do zapowiedzianej na XVI. 
koncert symfoniczny „Szecherezady“, Rymski— 
Korsakowa nie nadeszły nuty i  że sLutk.err tego 
Usłyszeliśmy V III. symfonię SchuLertu (h-mol1 — 
niedokończona). Symfonia ta z I  koncertem for 
•pianowym Brahmsa d-moll eg. 1&\ tworzyła cu

R O I !  D Z I E N N I K

KRONIKA.
Kraków, 6 kwietnia.

KONGRES LUDOWCÓW W  KRAKOWIE.
W  niedzielę obradował w Krakowie w  saii To- 

y.rarzystwa strzeleckiego Kongres ludowców (P, 
S. L.) przy udziale prezyd. ministrów Witosa wi= 
cemin. Dąbskiego i wicemarszałka Sejmu Osiec 
kiego. Obrady zagaił poseł Bojko, poczem prze
wodni „-rwo objął p. Narcyz Potoczek. Piei wszy 
przemówił prezydent Witos, który przedstawił 
sprawy dotyczące polityki zewnętrznej, jako to 
przebieg rokow ań w  Rydze, sprawę układu wojsk 
i politycznego z Rumunią, nadmieniając, że ro
k ow an i z innymi państwami są w  toku. — W 
sprawie Górnego Śląski oświadczył premier, że 
znaezna część Górnego Śląska przypadnie Polsce. 
Przedstawił także w ogólnych zarysach niedoma
gania skarbu i sprawę reformy rolnej. Wicem. 
Dąbskj przedstawił akcyę poicojową i jej rezulta
ty oraz skreślił pokrótce stosunek Polski do Ślą
ski. Cieszyńskiego, Litwy. Łotwy i Estonii.

Wicemarszałek Osieck, omówił stan finansowy 
państwa. Braki skarbu pokryć mogą wydatne po
datki, rozłożone równomiernie na społeczeństwo. 
Pilną sprawą jest podniesienie naszej wytwór
czości. W pierwszym rzędzie na produkcyę rolną 
powinienby rząd zwrócić szczególniejszą uwagę. 
Mówca podniósr konieczność wydatnego poparcia 
inieyatywy w  zakresie przemy siu z użyciem kapi
tałów włościańskich, które ieża nieuruchomione. 
Poddał krytyce etatyzm, a przechodząc do sprawy 
aprowizacyi, oświadczył się za znieśieuiem ogra. 
niczeń oraz central i urzędów, będących już dzi
siaj przeżytkiem Powojennym.

Pu referacie p. Ludwdka Rączkowskiego o orga 
nizacyi stronnictwa, dokonano wyboru zarządu 
okreff Y/ego na zicfcodnią Małopolskę. W  skład 
zarządu* .-w eszli z urzędu wszyscy przewodniczą
cy rad ludowych powiatowych i 15 członków, wiy- 
branych przez kongres.

Po dłuższej dyskusyi nad wygłt.szonenn prze
mówieniami uchwalono szereg rezolucyi m, L we
zwanie do klubu posłów P. S L., ny reformę rol
ną bezwzględnie w  tym roku zaczęto -wprowadzać 
na większą skalę w  życie, sprawiedliwe obciąże
nie podatkami wszystkich obywateli w  stosunku 
do ich zamożności, zniesienie przymusowego o  
brotu zbożem, sekwestrów, a zaprowadzenie woJU 
nego handlu, popieranie tworzenia pi zemysło- 
wych i handlowych spółek włościańskich, popie 
ranie rolnictwa.

SPRAWA WYBORU I  WICEPREZYDENTA.
Wczoraj odbyły się narady komisyi parlamen 

jfarnych rady m. Krakowa w  sprawie I. wicepre
zydenta. Jak wiadomo, wedle uchwały Rady miej 
sklej, numerneya wiceprezydentów ma być znie
siona, co jednak wymaga uchwały sejmowej. Do
póki ta nie zapadła, wyuory prezydenta i wicepre. 
zydenlów odbywają się: według starej ordynacyi 
wyborczej z zachowaniem dotychczasowej nume- 
racyi ( I ,  II, II I). Wobec lego wybór obecny ogra
nicza się do I w icepreezyacnta.

Jak się dowiadujemy ze źródła donrze po^ifor- 
mowanego, zgłoszono dotychczas dwie kandyda
tury : ze strony socyalistów posła dra Bobrow-

downą parę: ona przeważnie słodka, cała rozpły
wająca w  rozmarzonem melosie, przyiem czasami 
namiętna, on młodzieńczo-Lurzliwy, energiczny, 
niekiedy twardy brutal o ponurem wejrzeniu, aie 
wszęazie męski i piękny o kolosalnie szerokim 
rozmachu (przeciwieństwo swego o 20 łat młocL 
szego brata, pełnego olimpijskiego spokoju i nie
biańskiej pogody — II. koucerui, B-dur. op. S3) 
Prof. Seweryn Eisenuetger spełnił dobry czyn za
graniem tego potężnego dzieła niesłyszanego jesz
cze w  Krakowie; mamy jeszcze w  pamięci paękne 
wykonanie c-moli koncertu Bcethovena, do któ
rego przyłącza się obecnie Brahms. Strona piani 
styczna doskonała i w$tw. rna.vV każdym tonie i 
pasażu uwydatniła głębokie odczucie i wniknię
cie w  pięt no utworu. P. Górzyński złoży* przy 
akompaniamencie orkiestra dowody wrodzonej 
muzykalności i fachowej rutyny stosując się irio- 
fliw io  najdokładniej Jo każdorazowego tempa 
solisty, przyczem jedDak nie obeszło się bez ma
łych wykolejeń. Zasadniczym jednak błędem było 
nieuzasadnione przyspieszanie w  miejscach czysto 
orkiestralnyeh, jak gdyby spieszyło się dyrygen
towi do udzielenia jnż głosu soliście, który od
bierając mysi muzyczną odrazu zmieniał nagle 
tempo na znacznie wolniejsze; wywoływało to 
wrażenie ubiania zimną wodą. Pamięl .ć grależy, 
że poza akompaniamentem jest orkiestra Równo
rzędnym czynnikiem i że lesame tematy wyglądać 
ruuszą laksamo w niej jak w instrumencie sero
wym. Do Schuberta nie znalazł — jak się zdaje 
p.’  G óry isk i jeszcze odpowiedniejszego dystansu-. 
tV»śutck ni&odpow*ednicgo rozmieszczeniu \ 
pil ■ wszyui izędzie czterech pierwszych skrzyp-

l'.ir *

* sŁfeiw. r »  ntrouy demokratów nutcy di a WisL 
gusa. k ,

Jrmmości, jakie piętrze atę oteob-. « ynoru, wy 
nikają z liczebnego ostosunkuwauiiH klubów. £ tak 
klub mieszczański liczy 43 członków, kinb socja
listyczny 20 członków, klub demokratyczny 1S. 
podgórski 15, konserwatywny 8, chrześć.-<łe«Ł % 
narod.-rlenz 6, dzikich 5. Ogólna liczba zatem 
wszystkich radców miejskich równo się 12L, u wy
magali aprzy wyborach statutez ticrwzgj^mteu 
większość przy pełnym składzie rady wynosi za
tem 62 głosy. Jak widać z powyższego zestawie
nia liczebnego nawet najsilniejszy klub mieszczań
ski, który w  tym wypadku połączył się z konser
watystami wyn-.-iganejj większości bez.w2głędne| 
me posiada. Oba te kluby jeunakże przy obecnym 
układzie stosunków w  radzie miejskiej (zapo* 
wiedź wstrzymania się od wyborów chrzęść, i  na- 
r o d -d e m id jlu o  są do zahamowania wyborów.

Jak się dowiadujemy z kół klubu mieszczań
skiego, WuD ten, mając swoją reDrezentacyę W 
prezydyum miasta, a nie godzą- się na oddanie 
godności I  wiceprezydenta żadnemu z propono
wanych kandydatów, chwycić sie ma tego środka 
i do wyborow nie dopuści.

L nastroju, jaki panuje w koinisyacfa i klubach 
radzieckich, należy wnioskować, że otiecme do 
wyboru I  wiceprezydenta nie dojdz.eę a spraw? 
ta stanie się aktualną z chwila, gdy sejm zatwier
dzi nową ordynacyę wyborczą i statut miejski, w 
który in przewidziane jest między imienni  zniasfe 
oie numeracji wiceprezydentów.

Dowiadujemy się nadto, że z pewnej sLony za
proponowano wyjście z wytworzonej sytuacji, 
uiużaaby mianowicie za rządkic poprzednie w j 
lw y  I wiceprezydenta z pośród obecnych wice
prezydentów a w  dalszym ciągu zarządzić wybo
ry 11 lub 111 wiceprezydenta, na co już wszystkie 
hluny zgodzićby się mogły. — Tej jedna* konce
pcji ,przeszkodziły*1 względy "wyznaniowe; bo go
dność I wiceprezydenta powin laby przypnść naj- 
stars^enai wiceprezydentowi Saar emu, który jak 
wiadomo, jest członkiem kluba mieszczańskiego.-

Na żyi-zpnie większości % czdonków rady miń
skiej zwołane posiedzenie lajne . ady miejskiej 
w dniu dzisiejszym tj. we środę celem wyboru 
pierwszego wiceprezydenta miajun zo Unio odro 
•-zr.ne.

ów. . I

—  Zjazd źYdnwntacb w taR iaetł zianskfek
odK"'i się w  poniedziałek 4 D. m. w  Krakowi. 
Na zjeżdzie oŁecm byli liczni przedstawicieli 
ziemian stwa żydowskiego, z zaproszonych po
słów zaś przybyli d i. Thon i  dr. Steinhaus* ^  
O przebiegu o] rad zjazdu umieścimy, sprawp- 
zdaiue w jutrzejszym  numerze.

— Związek szkol hebrajskich w Ma&opuisne 
zach. zvi’raca się z wezwaniem do wszystkich nau
czycieli hebrajskich i kierowników szkół hebraj
skich, by w przec:ągu dwóch tygodni nadesłali 
projekty programu nauczania dla szkół hebraj
skich. Adres: Kom, Lentr, Org. syońskiej, Kro
ków, otradom 15, dla Związku czzół heorajskicb.

— Posiedzenie miesięczne dzielnicowej rady 
węgiOV-Tej odbyło się wczoraj w  magistracie 
przj zwykłym  udziale członków cnaz przedsta-

ków, w drugi rr aże rzasau, całe di z e w  po lewej 
stronie w głąb sceny zamiast na poprzek) orkie. 
stru znowu dużo straciła na barwie i sile dźwięku

Wieczorem wystąpił po raz drugi Lew  Si rota. 
Pierwsza część prog'amu uirzymana była w sub- 
telnem mezza voce, które widocznie należy do naj- 
charaktfcrystyczniejszycb cech gry tego znakomi
tego ucznia Busoniegr. Doskonały nieomylny a 
zawrotny mechanizm rąk rzuca się j rzedewszyci 
kiem w oczy wywołując wrażenie wirtuoza-tech 
uika; jeiinah. interpretaeya (w  BacJia wFantazy, 
chromatycznej i fudze nadzwyczajna) i urograni 
modernistyczni (Scriabine, Głazunuw) wskazują, 
że oietjiko protleim wLrtuzowskle zajmują 
Si rolę. Zimna na pozór obojętność, z jaką on po
konuje najtrudniejsze rzeczy udriela się jednak 
publiczności, która mniema, że wykonawca me 
przejmuje się iem oo gra. Miniu to nie było końca 
oklaskom po dodanci i  mistrzowsko- zagr**nej VI. 
rapsodvi Lisz«. Dr. Henryk Aptś

Hagodah szel i’ v ..uli. Tekst hehręjski z 26 rjr- 
cinaiaL Józefa ButS-i. Nakładem R. Lówita, W ie 
deń-Berlm, 1921. Ccuia w  oprswic 25 marek.

Wobec nżjwanych dotychczas hageuoth, druko 
wanyeh na najgoiszjui papierze, ziopot-zonych ♦, 
ilustracye, które wyobrsżnię jraćzej tłudiiły nU 
pobudzały, przeustawia w mowie będąca H «ga
dali nowość wielce pożądaną. Dojrzałemn taioB- 
towi Józefa Budki udało się zlać ur.ćory t  Trudy- 

1 cyjnym tekstem w jedną hurniunijn-ą całość i  ttwo 
rzyć Hagadę, która stanic się mcz.iwodni* uł»- 
biouą książką ktuuągo prawdziiyie żyd doaw-
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w icieii miast. W edług dat podanych przez in 
spektorat węglowy, państwowa konusya wę
glowa przyznała na miesiąc maj na opał do
m owy całej Małopołsce 14.500 ton węgla. 7. tej 
małej ilości przypadłoby więc: na Lwów 3500 
ton, na Kraków 3200 ton. zatem-'o 1000 ton 
mniej, niż na kwiecień. Państwowy urząd w ę
glowy wychodzi z założenia, że w Jocie lud
ności nie potrzeba tyle węgla, co w miesiącach 
zimowych. Zapatrywanie lo jednakże jest o 
tyle niesłuszne, że przy równomiernym roz- j 
dziale węgla w  miesiącach zarówno letnich, 
jak  i zimowych, mogłaby ludność poczynić 
pewne oszczędności dla pokrycia niedoborów’ 
zimowych. Na wniosek wicepr. ni. Lwowa, 
Schleichera, uchwalono jednomyślnie dom a
gać się bezwarunkowo wolnego handlu węglem 
od i lipce b. r., albowiem doświadczenie w y 
kazało, że państwowa gospodarka węglem jest 
nieracjonalną.

—  Sprawy paszportowe. Z ekspozytury po- 
licy i rządowej w' Dziedzicach komunikują: 
W szyscy przyjeżdżający do kraju lub w yjeż
dżający z kraju za granicę nie posiadający 
w iz paszportowych będą bezwarunkowo za
wracani, wobec czego podróżni powinni jak 
najściślej przestrzegać przepisy paszportowe.

—  Przeniesienie targów. Magistrat zarządza 
przeniesienie z dniem 15 kwietnia b. r. targów 
codziennych i tygodniowych, odbywających 
się dotąd przy ul. Tadeusza Kościuszki w  Dz. 
X I I .  na plac „n a  Stawach", na miejsce na 
placu tym na targi przeznaczone.

—  Przepisy oo do utrzymania czjTstości w 
tnk śd r. Magistrat przypomina przepisy regu
laminu o porządku i  czystości, które opiewają 
ar streszczeniu jak  następuje:

Każdy właściciel realności obowiązany za- 
tgądrić. i  dopilnować, aby w porze letniej, t. j. 
Ud i  kwietnia do końca września, codziennie 
•  godzinie 5-ej rano należycie zlewano, a na
stępnie zamieciono chodniki i ścieki; śmieci 
należy składać na kupkę obok ścieku po stro
nie ulicy, skąd je  furmanki m iejskie uprzątną, 
•W razie opóźnienia się z zamiecieniein chodni
ka, należy zmiecione śmieci uprzątnąć i zło
żyć je tymczasowo w  podwórcu do dnia na
stępnego. W  czasie posuchy w inni właściciele 
domów zarządzić 2lewanie chodników po raz 
drugi o godzinie 1 popołudniu, a podczas upa
łów poraź trzeci o  godzinie 5-ej popołudniu. 
Zamiatanie chodników i ulic wieczorem jest 
.wzbronione.

Magistrat wzywa właścicieli domów, aby 
osuszali swoich stróżów do ściłego, codzien
nego wykonywania wskazanych czynności, ina 
ezej bowiem właściciele i stróże domów na
rażą się na grzywny zagrożone par. 119 regu*- 
lamdnu w  kwotach od 2 do 200 Mkp. Nad 
przestrzeganiem tych przepisów czuwać będą 
organa magistratu i miejskiego zakładu ezy- 
•zczeia miasta, oraz organa dyrekcyi policyi.

—  Zarządzenia sanitarne. Wobec obecnych wy
jątkowych stosunków wymagających ze względów 
sanitarnych szczególnej troski o czystość i po
rządek W mieście wzywa magistrat właścicieli 
(administratorów) ł stróżów realności, oraz mie
szkańców, aby dbali o jaknajdalej idącą czystość 
i porządek w  ręalnośeiach i mieszkania cli.

W  szczeigólności należy: schody, sienie, koryta
rze 1 ganki codziennie raz na tydzień dokładnie 
wymyć, Qbejścia domów, parcele, podwórza, ogro
dy utrzymywać w  należytym porządku, a nagro
madzone tam odpadki śmieci, błoto, rumowisko 
itp. bezzwłocznie wywieść na miejsca wskazane 
rozporządzeniem Magistratu z dnia 1?. maja 1916 
r. L 101246—1916, studnie oczyścić i ponaprawiać 
W myśl rozporządzenia magistratu z dnia 21. mar= 
ca 1917 r. 1. 32713—1917, wychodki i zlewy oczy
ścić i ponaprawiać, doły kloaczne często opróż
niać, a treść kloaczną wywozić do leja w  dz. XXII 
nawóz należy natychmiast po napełnieniu zbior
ników (dołów, skrzyć) wywozić; zakazuje się naj
surowiej składania do skrzynek przenaczonyck 
na popiół — papieru, szkła, rumowiska i wszel
kich odpadków; nie wolno wlewać do nich żad
nych płynów; śmietniki winne być opróżnione ze 
Śmieci przynajmniej raz na -tydzień. Zabrania się 
Utrzymywania trzody chlewnej, oraz drobiu wol
to  cfaodfczącego, jak też składu szmat i kości; mie- 
Rfcgnia w  ogólności, a w  szczególności mieszkać 
"Ma niskie, ciasne, przez liczniejsze rodziny zaję- 
k, dnteg pościel, mają być codziennie przawie- 
kionti i  w  utrzymywana - -

S ł O W Y  n  tr T F  N N '

— Oplata od psów. Rada miasta uchwałą z dnia 
14 marca 1921 ustanowiła na czas od 1. stycznia 
1920 aż do odwołania opłatę od każdego psa w
kwocie 300 mk rocznie.

— ..Ilustrowany przegląd teatralny", ruchliwy 
tygodnik artystyczno-literacki dla spraw lealru, 
literatury, dramatu i szuki powiększa swój roz
miar. tak, że zamiast ośmiu kolumn tekstu obej
mie 12 stronie. Zeszyt kosztować będzie 25 Mp. 
Niezwykle powodzenie czasopisma przypisać na
leży faktowi, że inteligentnie i wszechstronnie 
spełnia swe zadanie.

Dotychczasowy zastępca ua Malopolskę p. Ga
weł ustąpił, a zastępstwo to obejmuje znany kry
tyk tegoż wydawnictwa p. prof. Tadeusz Krem er.

—  Der listiger Jid. Tak  dotkliw ie odczuwa
ną lukę w żyd. publicystyce zapełni! naresz
cie pierwszy w Polsce polsko-żyd. 111. dwuty
godnik humor.-satyr.-literacki, którego pierw
szy numer właśnie opuścił prasę. Redagowany 
przez wybitnych literatów i satyryków zawiera 
obfitą treść: aktualne wierszyki, felietony i 
anegdoty na temat spraw bieżących, o zacię
ciu i humorze rodzimie żydowskim. W  licz
nym szeregu pysznych „kaw ałów " w ybija  się 
na pierwszy plan list do Redakcji „panie 
listiger Jid l" o wprost żyw iołowym  kotmiźmie 
oraz dowcipno wierszyki o aprowizacyi, w a 
lucie, działalności komitetów pomocy, zawar
ciu pokoju itd. itd. „De.r listiger Jid“ posiada 
również dział polski pełcń satyry i humoru w 
najlepszem tego słowa znaczeniu, stojący pod 
wytrawną redakcyą Maksymiliana Kareria.

— W Twie Lekarsklcm (Radziwiłłowska 4) od
będzie się we środę dnia C. IV  br. o godz. 8 wie* 
czór posiedzenie naukowe z następującym po
rządkiem dziennym: 1) odczyt prof. dr. Nowaka pt. 
„Patologia księgosuszu" i 2) odczyt prof. dr. L. 
Marchlewskiego pt. „Instytut Puławski i jego 
udział w  walce z księgosuszem"

— „Łzy Gianctty" powtórzone będą w teatrze 
„Bagatela" w  niezmienionej obsadzie dzisiaj i ju
tro wieczór. Bilety naDywać można przy kasie 
teatru.

— iw sportu. Makkabi I I  — Jutrzenka I I  3 :1  
(1 :0). Zasilone graczami z drużyn pierwszych, 
zaprezentowały obie drużyny wcałe dobry mate- 
ryał sportowy. Naogół byl napad silniejszy, zaś 
tyły słabsze. Popisali się obaj bramkarze. Branu 
ku „Jutrzenki- padła z rzutu karnego. Publiczno
ści zebrało się dość dużo, jak na zawody o mi
strzostwo klasy B — a to ze względu na lokalne 
współzawodnictwo obu żyd. klubów.

Turniej na boisku CraCoyii dał następujące wy
niki: Cracoyia I Slurm 6:0, Cracoyia I — Naprzód 
10.-0. Cracoyia I I  — Sturm 1:1, Cracovia — Na
przód 3:1. Jak zwykle ślązacy nie wykazali wy
sokiej gry. Onegdaj rozegrała krakowska Makku- 
bia uiateh w Warszawie a tamtejszą Polonią, z 
wynikiem 3:1 na korzyść warszawiaków. M. K.

— Okradzenie artysty. Umiejętnie ograbione 
mieszkania zastał p. Dante-Baranowski znany ar
tysta i sekretarz „Bagateli" po powrocie ze świąt 
wielkanocnych. D\ąkcnale poinformowany zło
dziej zabrał mu bieliznę, garderobę, wszelką go
tówkę, zegarek, papierośnicę itp. rzeczy posiada-, 
jące wartość poważniejszą, zostawiając jedynie 
płaszcz, pościel oraz meble, które niestety nie by. 
ły własnością poszkodowanego. Szkoda wynosi 
ponad 50.000 mk. Sprawców włamania do tej po
ry nie wyśledzono.

— Na znany sposób. Wczoraj aresztowano A l
bina Matejkę i. 32, który podczas pobytu swego 
W Zakopanem zapoznał się z Maryą Hołówną i 
pod pozorem zaślubienia jej wyłudzał od niej pie
niądze. Gdy IIołówna nalegała, by dotrzymał 
przyrzeczenia, Matejko wyjechał do Kalwaryi rze
komo po metrykę. Od tego czasu siuch po nim za
ginął. Tymczasem po odjeździe Matejki zrozpa
czona dziewczyna spostrzegła brak 10.000 mk., a 
co gorsze dowiedziała się, że M. jest żonaty i oj
cem dwojga dzieci. Aresztowanie Matejki spowo
dował brat zaw iezionej dziewczyny, który oszu
sta spotkał na ulicy w  Krakowie.

— Sprytny oszust. Wczoraj przyjechał do Kra
kowa p. Sebastyan Gach, rolnik z Koconia, koło 
Żywca, by w jednym z banków wymienić notę 20- 
tlolarową na marki. Bank ten ofiarował mu 770 
mk za dolara; jednakowoż suma ta wydała się p. 
Gachowi za niską, wobec czego wyszedł z banku 
nie dokonawszy zamiany. Po wyjściu na ulicę p. 
G. przystąpił do niego pewien mężczyzna, jak się 
później okazało złodziej Nuchem Jakubowicz z 
Łodzi. Ofiarował on Gachowi po 800 mk za dola. 
ra, no. co* p. Gach się zgodził i wręczył Jakubowi
czowi^ banknot 20-dola rowy. Jakubowicz pienią
dze schował do kieszeni, po chwili namysłu je
dnak zwrócił mu i je z oświadczeniem, że wymiany 
już się nie podejmie. P. Gach zauważył jednak, że 
aąmiąśt swoich 20 doi. otrzymał banknot l-dola-

rowy, wobec czego zażądał zwrotu estej sany. Mi 
jednak zaprzeczył, jakoby otrzymał łany lnilfclWi 
Wówczas G. spowodował aresztowani* Jakut**1
wicza, u którego jednak 20-do), banknotu nie o m
leziono.

— Młodociani złodzieje. Policy a krakowska 
sztownia 12-lct. Genarda Korneckiego i 11-tot 
Bronisława Czychania. którzy w Lu mali cię Sa 
strych domu inż. Wechsnera przy ul. Wrzeoidtlrlłf 
i skradli rozmaite sprzęty wartości 70.000 BUtrdfc. 
Pizeczy le sprzedali młodociani złodziei* t H M  
Gizeli Zienkiewicz.

—— - o  -
REPERTUAR TKATRCJ ML i. KLOWA<OHN%  

Środa: „Hamlet".
Czwartek: „Hamlet".

REPERTUAR TBATBU , BAGATELA",
Środa: „Łzy Gianetty".

REPERTUAR TEATRU k. PQW M KOJD®*Ł
Środa: „Faworyt".

REPERTUAR OPERETKI W M O W M O tW I
Środa: „Gwiazda Kaukazu".

Wieliczka. Żywiołowa radość, która Ogarnęła 
wszystkie warstwy obywatelstwa polskiego *- 
dzieliła się także i na;n, odbijając się w sercach 
i umysłach lut. społeczeństwa żydowskiego, które 
nigdy nie zostało głuche na wołania i potrzeby 
państwa polskiego silnem echem.

święto uchwalenia konstytucji, uroczystość 
imienin Naczelnika Państwa i doniosły fakt pod* 
pisania ryskiego pokoju, które zlały się w  jedną 
manifestat-yę, tut. społeczeństwo żydowskie Ob
chodziło nader uroczyście na tę właśnie intencję 
dnia 19 marca odbytem nabożeństwem w  po brze
gi wypełnionej Głównej synagodze, na którem re
prezentowane były władze autonomiczne, komu
nalne, urzędy etc. Ze skupioną powagą i w  pod
niosłym nastroju przemawiał członek tut. Lok. 
Koro. syon., tow. Dr. Samuel Hirschfełd, który 
w  swej pięknej i fascynującej przemowie przed
stawił obecnym historyczne znaczenie i waftośf 
prawną konstyUic-yi, nie tając przytera głębokiego 
żulu, że takowa nie uwzględniła słusznych żądań 
poważnego odłamu ludności aiepolśkiej. Mowob 
idąc dalej szlakiem historycznym, poświęcił sło 
wa wielkiego uznania i hołdu Naczelnikowi Ptth 
stwa, który jest uosobieniem i personifikacją 
szlachetnych ideałów wolnościowych i bezgrani
cznego poświęcenia dla ojczyzny.

Z zapartym oddechem i wielkiem naprężeoioŁ 
przysłuchiwały się tłumy zgromadzonej public* 
nośoi lej rzeczowej preiekcyi, co wymownie 
świadczy, że sprawy ogoino.państwo we i ich nie
domagania są także Wielką troską społeczeństwu 
żydowskiego; to też słowa płynące z duszy naro
dowego Żyda, przyjęli obecni z zachwytem, w te} 
nadziei, że już. niedaleki okres czasu dzieli nas od 
chwili, kiedy ruiejsce dotychczasowego szowinią- 
inu i antysemityzmu zajmie harmonijne i zgoda 
współżycie narodów, ziemie polskie zamieszkuj* 
cych. M. K.

Zjazd miast w Poznaniu. Dnia 9, 10 i 11 kwi* 
tniu w Poznaniu odbędzie się zjazd Związku min* 
polskich. Na porządku dziennym jest ordynacy* 
miejska i stosunek samorządu do władz nadzór 
czych, dalej rozbudowa miast i ich aprawuacy#

. Ze iwiata.
Samobójstwo arjstokratki rosyjskiej we Wie 

dniu. W sali jadalnej hotelu „.Imperial" popełni 
ła w ubiegły piątek 20-letnla hr. Janina Twa* 
dowska z Warszawy samobójstwo w chwili, gd) 
z dwoma studentami polskimi Włodzimierz** 
Przeworsikim i Marcelim Silberstoinem zasiedli 
do stołu jadalnego. Wyciągnęła jednemu z »*■*' 
rewolwer z kieszeni i wymierzyła strzał we w t* 
sną skroń. W  drodze do szpitala umarła. Dem'1’-  
żyła w bardzo opłakanych stosunkach majątki* 
wych. Wuj jej hr. Twardowski zastrzelił stę ró-* 
nież w tym samym hotelu. Policya wiedeńska - 
poczęła śledztwo, gdyż zachodzi możliwość, 
strzał był przypadkowy.

Hr. KArołyi otrzymał od rządu belgradzkii 
pozwolenie na stały pobyt w Jugosławii

  p-----------0-0---------- 'a i w

Z giełdy.
Kraków, 5 kwietnia. \

Ruch nadal słaby przy nieznacznej tendew s* 
zniżkowej. Jedynie Impex ze wzglądu aa upły**-- 
jący wkrótce termin subskrypcji nieco się pot- 
niósł w cenie. Niezmienione akcye bankowe, W «*.- 
pierach lokacyjnych zastój. Waluty i dewizy *4- 
powiadają w Zupełności notowaniom sobotn:«c 
W wolnym obrocie dolar 703. marki niemiecki. 
13.35.
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W n  knfesuika M a  * kwietnia 1921 r.
A k ty t  k m k e w t afUr

Patik Przemysława I—IV  ea . 475*—
Polald Bank Przemysłowy V  ca. 425*—

m Hipotecsny 6$©*—
Małopolski 756*—

CaL Ziemski Bank Kradytnwy 789"—
Powszechny Bank Kiedytowy 5. A , 20P'—
• u k  Związku Sp4łck Z«r#bkw r« 420fr~

A k cy t T o w ,  htntfh pracom .
Polskie Tow. haadl. („P  T , R « )  I - IH  e. 975 -
Polskie Tow. handl („P . T . R « )  iV  o. 725*-
fiaBdl. Spółka okc. „Impeka* 580*—
•Polski Glob* Tow. transportowe-haadi. 1900*—
P ^ flu ja  Polaka 706*—
Kielenicwskł ÓSC<T—
Wans-Skaakc Bod. Parowotów lca. —
wara*. Ska akc. Bodowy Psrewozow n*m 19C0*—
„Lcmicaz" fabryka maszyn rolniczych 4300*—
a^Traehiaia* fakr. maszyninarz.rola.M IL 2900*— 
oTrtabiała* fabr. maszyn i Darz. roln. IV  c. — *—

 ........................  ‘ 23CO-—
68OT- 
5700—
7300 —

afta > u r —
Clcktrownia w Sierszy 1700—
ftOikos” T . A . :iS0O—
•Pesat" Powszechne zakłady butle w lanc J<
rabr. przetwarów tłuszcz, w Trzebini

iąrfaao
525*— 
475*— 
740— 
su>—
775w

4Ó00*-

R 5 0 -
775*—
b3Cr—

2100—

8(0—
72CO—

2X00—
4700—
320t'—

tra iM lr r
5 0 0 -
450—

73tr—

1825— 1005 
750-725 
ó25—629

75S‘~-

eęAutaBaUr. fabrykn samochodów

I Górka* taktyka cementu 
rai. ake. Zakłady Góra. Siersza 

VTep«fe* Tow. dla przedaięb. jdrtyaayel 
Polska naft

VL A lu ty  i d e w i z y

Oolanr S t  Zj.
Frankt francuskie 
Franki azwajeanłaa 
Maiki aiemieakie 
JCoroay austryackae 
Koroay ocesko-słowackic 
Lot ntmuńakio 
Liry włoskie

OO-
3760-—
3706'—

250C*-
7200-
6000*-
760C-—
j2iO—
19CO-
46 (0—
1200’—
5960-—
7900’-

2-KO—
5850-5825

5075*— 
1*56— 1775

S t a n  w y j ą t k o w y  w  A n g f i i i .

W aln i*  murkowa
Gatwwka (banknoty) Czeki wpłaty
fcgupna Sprzedaż Kapną Sprzeda

77U*— r t * — —W —
56 — 5 9 - 58 — 60.-_ _•_ 135*-* 1 5 f—
12’— 13 — 13*— 14*-**

łlS *— 1 2 0 - 122*- 127 -
I V - n *-* H.-75 11 75
950 lCr59 10 50 XI lU

28*— S2*— 30 — 34 -

— O —
\

Giełda warszawska 6 bm. Dc lary gotówka; 815, 
790. tran z. 818—803, franki franc. czoki; 59.25, 53, 
tranz 59.12 —59, funty czeki tranz. 3300, marki 
tu<r»_.wcuue gotówka i czeki 13.60, 13.10, tranz. 13.50 
koiony austr. czeki U anz. 1.25, Gdańsk czeki tranz. 
13.57 Yj , ruble carskie 5*setki tranz. 325.

Zamknięcie giełdy w Zurychu 5 bm. (L). Berlin 
937yj, Holandya 199.25, Nowy Jork 5.79, Londyn 
22.59. Paryż 40.40, Medyoiau 24.10, Bruksela 42.10, 
iPraga 7.75, Budapeszt 2-15, Zagrzeb 4.10, Bulca- 
reszt 8.10, Warszawa 0.72 , Wiedeń 1.54. ausUya 
cka stemplowana 0.95.

Kursa dewiz we Wiedniu 5 bm. (L ). marki men:. 
10,98—11, lej 5.25—9.30, liry 27.80- -23, dolary 660— 
667, franki 47.75, funty szterL 26.65, czeskie 9,05— 
12. marki polskie &85.H —87, wigierskie 2.55- 2.45

j^ondyn. P A T . (Reuter). Prezydent m in i
strów Lloyd George odczyta, w  Izbie gmin o- 
rędzie królewskie, proklamujące zaprowadzenie 
stanu wyjątkowego.

Dziennik urzędowy ogłasza szereg rozporzą
dzeń, .upoważniających rząd do obejmowania 
w  zarząd kopalń; węgla i przedsiębiorstw trans 
portowych. Policya oiraymaia szerorde pełno 
mocnictwa w  sprawie przeprowadzania rewizyi 
a omowych i aresztowań.

Londyn. PAT. (B. K.) Prezydenl minstrów 
Lloyd George oświadczy! w izbie gmin, że jak
kolwiek jest gorącem życzeniem rządu, aby do
prowadzić do załagodzenia sporów między górni
kami a właścicielami kopalń, że jednak rząd nie j 
jest zwolennikiem planu, aby obie strony poro- 1 
łae przed parlament luukcyonujący jako sąd roz 
jen.czy.

 .............— o -o-

Nawa off&nzywd &?eclt£.
Naucu. PAT. Z A.eu donoszą: Na froncie smyr- 

ceńskim rozpoczęła się już ofenzywa wojsk grec- 1 
kich. Naczelny wódz armii .apeluje do wojsk, aby j 
zapomniały o wszelkich różnicach ras i rełigii. W  
rejonie Brnssy podobna akcya już się rozpoczęła. J

Londyn. PA T  (Ag. Havasa) Ecening Nevs doe , 
wiaduje się z Konstantynopola, że książę Andrzej i 
grecki, brat króla Konstantym, zoiurł z powodu 
ran odniesionych koło Brussy.

Zmkiłsy w  ^ab iaec id  greckim .
Poldhu. PAT. W Atenach ogłoszono urzędowo 

następujące zmiany na stanowiskach miuisteryai- 
nych; Gunaris, przywódca większości parlamen
tarnej zostaje mianowany prezydentem ministrów. 
Kalogorepules ministrem skarbu

Liczba strejkufce/d*.
Londyn. P a T .  Sundey Express donosi: L ;cz- 

ba strajkujących roLotnikow w  Anglii wynosi 
przeszło 5 m ilionów, zaś liczba bezrobotnych 
wy nosi przeszło 3 m iliony. Liczby te z dnia na 
dzień' powiększają się o kilka tysięcy, gdyż z 
powodu strejku górników i braku węgla mu
siano zamknąć pi zedsiębiorstwa fabryczne.

KtfiiinIM Biewci pcpiaja stcêk w insi
Berlin. P A T . (W . B. K .). Partya komuni

styczna ogłosiła w  dzienniku swym „Rothe 
Falme“  odezwy do górników, kolejarzy i  robot, 
tników transportowych niemieckich, aby czyn
nie poparii strajkujących angielskich górni
ków. Odezwa wzywa rohotniliów transporto
wych i kolejarzy, aby uniemożliw ili wszelkie 
transporty zagranicę.

COtULKH-LlNE
ICRAKÓW  

RAD ZEW IU .0W SKA 23

Hlo ue Santos I Bucnus-Alres

i i

7-sa maja! 1921 r.

s/s " fm m m j*
Pocirt * 1^ dni.

Pasażerow ie DI. klasy muszą w yjechać z Krakowa 
21-go kw ietnia  b. r .  

pasażerow ie i. i U. klasy 2 b - y v  M e t u i t t  D . r .

Cena UL Lltsy dolar. 110"—
z Krakow a z  biletem  kolejowym  i utrzymaniem 

w  T ryeśc ie  aż do odjazd'* parowca.

DO BUEKOS-JURBS
L  h S w  2W JO --, U . uiafta 1450— .

DO RIO S SANTOS
L  k la s a  1 7 5 0 — , u .  k la s a  1 3 0 0  ^  

W s z y s tk o  f r a i k f  s z w a lc a r s k le .

M. Warszawa. (Telefonem ). Dnia lb  b. m. 
rozegra się przed sądem epilog głośnej sprawy 
Banku braci Nalansolmów. Głównym oskar
żonym jest Kazim ierz Natanson. Jako eksper
tów powołano na rozprawę jró cz  djTektora 
Związku banków- p. Wacławra Fajansa, rów 
nież ministra skarbu p. Steczkowskiego; po
nadto oskarżenie będzie popierał specyalny de
legat ministerstwa spraw wewnęti znycb. W7 
charakter/c obrońców wystąpią adwokaci Hen 
nyk E iingt. i Jan Nowodworski. W stęp na 
rozprawę będzie dozwolony tylko dla zaintere
sowanych osób i przedstawicieli prasy. Spra
wa wywołała w ko juch finansowych i banko
wych wielkie zainteresowanie.

Zboże rumuńskie potaniało!

m m  Hicane isazi
po znacznie zniżonej cenie dostarcza 

wagonowo

„POLINEX"
P o lsk i Związek lianilowy  

Lwów, pL Majnacki Kr. 5. Telefon 293.

fiirtraia L f. iL w Kruowifc (Itraim L 15) poszukuje 
KlOHOWNIKA

siły orgaiiiy.ctobsł.iej, dobrego mówcy, wlari.jrfcegct ję*a 
polskin aohr. i nem. ze zuajonmścią bucLałteryi jakoter

rutynowuiiBl s:ty bkirowej
z ładneui pismem, piszącej biegle aa maszynie -Undet- 
wood* i znajoinońcią jęz żyd. Zgłoozenia tylko listowne 
z podarłem referencyi i warunków do 10 b. m. 617

99MAAWSRIM
J f K t S M W A , l i s y ł t l k l  10
jtu in  T ip o i t w j  jn i  t a .  syu'a W iiilsi: F a i w i t

-ałatwia wsz Jkiego rodzaju

M (  99 n k  miaitejfit
z portów ■ £daAsk, Ham burg, T .^nsł do  Pa

lestyny, Syryl i Egiptu. tu
Sp«cyalino£ć: każdego tygodnia ,-bio owe wagony.

?a!wl(ie Tok. Ir̂ pisitewE „Saâ lr m“ OHgzJitniawńi

„Herkules"
zawiadamiam niniejszem, że sprzedaję mój 
stary zapas prawdziwych farb marki 
„HERKULES*1 niżej ces fibr ayer 815

LBebosr 2iv eig, Diefia d3.
Z a s l ą p s lw o  F!rW-.y U lr ic h  1 S e l l e r  w  G - o l * v » i o .
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C U N A R D  L I N E  iotwersy*a biura i
W E  L W O W I E .  P R Z Y  U L I C Y  S Y K S T U S K I i J  L .  3 7 ,

n a p r s e e i w k o  g i e t n e j  p o c z t y  ^

S p r z e d a ż  b i l e t ó w  o k r ę t o w y c h

DO AMERYK! ! KANADY
„Impetalor*’ nalwkkszy, „Mewr^ania” najszybszy, „fes;witaBia” aajp^knieiszy 

^  okręt Ra świeeie. Adres teł. Curaard— Lw6w. ^

! % C n E f  V A  B Ku€h fcole|ov^' do polski otwarły. —  Transporty 
U C B ^ E i I J d I I  1 1 własnymi konwojentami. —  Czas transportu

z WJednia do Krakowa 32 gocśsfn. -  Zaliczki na 
towary na korzystnych warunkudi. —  Przy ubytku wagi natychmiastowe 
wynagrodzenie szkody. — Naiszyfcsze dostarczanie potrzebnych dokumer.tów.

Najtańsze policzeni® kosztów we Wiedniu.
WŁ&SC4E FILIEs BU D AP ESZT, LESBNhTZ, TRYEST.838

Z a ita 1 J 4  na N a top c isk ąs

Bob gctyyjm-ksffliiraj ,TRftNSPO^T Rraśi.&pUofip.
w  K n k « M t ,  wł, A flbrzsja  Potockie it  I. — T alaf.- Nr. 60 .

ARTUR WOLFMANN ! Sp.
SPEDYTDR2Y

W led eA  1., N e u łh o rg a u e  C. — Nr. teie?. 83S83 I «3 1 0 5 . (mil
InlBUiłigHiaJ

b n (tli
«  n  U« itiarij j b w I slumr 
«tyfia«'n<> oprawiona. Do i 
fcyoln n Józefa 1 Inchcra w Kra- 
hnwie, f-rlu» o rf*  Synagogi pue! 
SL P .b ree r '-  god i. 6—5. 848

Banenaniknł 1 u J lo w r  polsko- 
M lU jlttllllC U l nfeadeokl (la tae 
0 .  u i k U .  i m .  im  kor__ , w - 
iający) poasokuie nUfei j,_ .«  Ir 
•wsnfiU lbin  aa prow incji, Ukż* 
p b  ar I p ryw .tn j. Adres
Arnold B ib , Kraków, po»te r --  

862

Rnfn* Fi—MH biogle na au- 
P U lf  n t jm k . ew . ze zaajomo- 
fiob) bnnhatteryl p i j ju o i ju -  
nu. O.obiste zgłonenU w ola
n e  jjied. Abr n ioa i  bej sr 
Paw .  6, w goda. prpolui «- 
ayoli. 647

i a w f i j i j  do jw ilk i .  kawtalem 
r i t ja lQ f i ”  do SCO Ijz ię t/  Mkp. 
d* rentowa., o interesu, prand- 
■ i t U m t m  lob tp. Za oueo-a  
p -  ,P. Ł ‘  poato ront. “ o - b w  
*a .kuunł* a  kwita tneer. 863

Maidantke
Dr MarguBena, K r *L o » ,  deaaoka 
9. " g o i  _ a a nsnbul miedzy 
4—6 popot. 860ija 39 uarca 1.1.
zostawiono w I-szej klacie 
pociągu pospiesznego na 
przułtrzeiu Wiedeń-Lwów 
walizkę płócienną zawta- 
rająeą bieliznę i' buciki. 
Upraszam łaskawego zna
lazcę o OudazJe tejże pod 
adres D. Kropf, Rozwadów 
nad Sanem, , a wynagro- 
Ó7f T-.icm -ri.0y0 Mk. 8-37

P i e r ś c i o n e k
prawdziwa złoto

14 kuratowy 
a próbą i pię^ 
knym imłtow. 

brylantem. 
Cena rek la

mowa Wk. 000 
Wysyła Kię po

otrzym an iu  n a !* ii io »o i lub za za- 
UcaeniwL Na rozmiar można przy

siad m iarę papierowa. 
Ekspert J. L d w t ,  Ł o a i.

Sienkiewicza 20—9. fS l

P o t r z e b n y
nauczyciel hethsistaruh wy
jazd, któryby także objął 
kierownictwo Szkoły. Wa
runki pudłu D unio wy. Zgło
szenia natychmiast. Od 6 
do 8 wiecz. nl. Sołtyka 5 
m. 7._________________tSCJ

Fabryk.

i r m T Y  r m y m T  ca

i  tm  ŚWfETAI 3
$  “ 1 D £  W  1

i . P E R i R S E I S f M ł
P is rw s s o  Ctsss^o^skfi F a b ry k a  to w a ró w  m etalo w ych* 

źa la zftych  I c z a rn a b ln e za n y e h  
W Y R A B I A :  rury do pieczenia (szr.Ln&nikuw), iury do pieców, 
Golonka, drzwiczki żelazne do kucion, binczsiwcli do pieców i ko-

rnrtsDflhiW  rtj£jIHłC7RVfl3 : S micow, wantactkl c mled=laj7fc; biccby u .  grzania wody
H lU S in t s ł l iA  U IC l lj '5 Ł U ? y !  ! I  d o  r  e c ó w  k a ó o w y c t r ,  k u U y  m le d lsS eu a , kompletne ku-* *" I 7 „Unlei /PL.keu.,1,0^ .1  i... I__L._.___L I .J

poszukuje 
zdolnych zaatępęów na Bielsko, 
Tumów, Rzetkzów i prow incją, i 
ZgtoczAuia piaomns .Fshryka** ; 
Kruków, Podgórze, ul. Tarnów- • 
sklego 5. 614

Paoty do Kura'

chcoki biuuarc (Blcchcpniherde), tamy do pieców kurh— njrrh kute 
i lace, wiadra Ba w^jic i on wodę, oraz inne artykuły w lakrts 

tejjo działu wckodzącc. 552

z  pOGK4tkUfQca praktyką tc 
kuje się Zgaszenia A. w ii
ul, Bożeno Ciuła 9.

i o u Sr,
5?y

Zdolną s
okspedyeutk^
g r a m ie  zamz firi»łi A d o lfa  
r&bera* Kraków, F lcryańska 6.

b e  R  7 . P a  A  ii
I Zawiadamiam iż otworzyłem r.tcgaaj, «  konfeUcyi 
'ian»iS»:le| przy ul. Słara w łitnęj i. ffiY. 

i Mam na składre w wielkim wyborze płaszcze i ko- 
■iłyumy według uajnowszycli modeli warszawskich 
i zwyrani^ iych. Również uskuteczniam zamówienia 
z materyalów na składzie będących. Ceny um arko- 
f aue- Z wysokim poważaniem

■2 F?&£«. SIRftW .i  851

Y 7 7 Y Y ? ? W  Y ▼▼▼▼▼▼▼
ed 26 do £20 wolt przawodnlka, amury 

rurSti oru i

wsDsiie pt;yk;j siiitraltctate
poleca

H U R T ^ W N Y  SKŁAD J. <SOLDBER<3 !
W a rtn w t, Nalswki I. 34. Tal. 282- 38.

mUWAGA: Tew r̂y w.syhAny za kleceniem.

A A A A A A A A 4 A A A A A A A A

S65tr©jk®Sskt ii*tSód

i  JA C Ł0BA“ |
|jp tw śryginsinyd! b u i e i b a t h  p * łe «e

FABRYKA MIODU

„ZAGŁOEAM i| Krakuw-Poduón*
^  kyhEk 12. 1

A A AA A A A A A A A A a a !  
nteóy  enerufczny ciłowbk
przyin iie gtiw em drkę na w s lw za k ro d e  szkól 
jrednich. Ponadto w łada b ieg le  JęzykiUnlł
francuski!.', niem iccldtr i h«l|ra|^Jdai w 
w ie  i piśm ie. Zgłoszenia piv.y'un:j«' Ad,-n. No* 

w ego  Dziennika pod *Ui,\vó.Wl«.r4.

WORKI
różuago .aiiuńii , płachty ku pu je  i ip n e d a je

BiRHBiiilM i LAHDlIil FEIIIIIGEI
Krakbw, ul. Brzozowa L. 20.

(magazyn Starowiślna 91). SM

Na świata t
Mec syn la em aliowane sprzedaje deSellicznie

po cenach febrycznych 
A  U lL i  .Jt, Hurto, u f skład i aczyu emaliowanych |
  Kreftów, ul. B o ie g o  Cista L. 9. 577 j

! ^ n S . F c r W  O B U W I E  u B r a d  K l e i n
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